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Wiadomości kratowe.

O k ó l n i k  
> , C. K.  Rządu krajowego.

‘1»zoie się przywóz tek zwanego papierń do 
l ż e n i a .

 ̂ Ponieważ zrjayduiący się w handlu tąk 
duany papier do kadzenia dla wygubienia owa- 
,, (r°bactws) preparatem z żywego srebra w 

aczney ilości powleczony iest , i używaiąe 
 ̂ 1 8 Osobliwie psląc ,. przez rozvyinięęie par 

j^kuryiuszowych na zdrowie tak przedsiębio- 
t' cł ch kadzenie , iak i zuayduiących się pod 
il( *e sam czas w inieyscu kadzenia, szkodliwie 
(]^t'rtuie ; przeto uchwaliła wysoka Rainera-na-
.<jlv° ,na ża porozumieniem się *  wysoką na- 

. ;°.ruą Kontimissyią itandlówą, przywozu ps- 
r° wspomniouego niedozwalać.

 ̂ Co w skutku dekgetu wysokiey Kamery na- 
* > e y  dnia 24. S ierpnia. r .b . dojićzby 3 i y i 5 
^Podłego 7 do powszecbney podaia się wiado

me Lwowie dnia 17. Września 1822.
(P o dp isy '}.

ł(. L i ą g  d a l s z y  Patentu względem nrządze- 
8 Instytutó Louibardzko-Weneckiego Mo n te.

T y t u ł  I I I .
Wypłata zapisanych dochodów, 

s $. 9. Do zapłacenia całkowitćy ilości wpi
tych  prowizyy Instytut M o n t e  zaopatrzony 
r̂ .l̂ ie zawsze’ i przedewszystkiem potrzebne- 

ZaSobami pieniężnerai ze Skarbu, 
j §■ 10. Wypłata wciągniętych dochodów 
SoC*nych nastąpi półroczna po upływie każde- 

Półrocza w sposób wskazany 18. Patentu 
C ' e °  *  f  27. Sierpnia 18 2 0 , a lo albo w 

In, tytułu M o n t e  w M e d yi o 1 an i e , al- 
5]̂ 1,8 rachunek teyże w kassach prowincyynycŁ 

,fbowyC}) Królestwa Lombaćdzho-Weneckie- 
'eż,eli wierzyciel woleć będzie , wypłatę 

e“ roć z którey h.assy dopiero wymienionych. 
4 Aby wypłata kassie prowincyyney .przeka- 

dostała , należy w tóy mierze podać proś
b o  Prefektury Instytutu M o n t e  przynay-

inniey na miesiąc przed zapadającym naybliź- 
szym terminie wypiaty ; w przeciwnym razie 
ilość dochodowa za bieżące półrocze przypa
dająca , wypłacona będzie ieszcze przez tę kas- 
sę ,  od którey istotnie przypadała.

§. 1 1 .  Podnosząc należną ilość dorhó, 
dową wyda óbieraiacy kassie wypłacsiącey kwit 
przez siebie p idpisany i stemplem 25 centimów 
opatrzony , podług osobnego formularza.

( Dalszy c ią g  nastąpi.}

Nayiaśnieyszy Pan naywyższą uchwałą Swoia 
z dnia i2go Sierpnia r. b. stosownie dó prze
pisów naywyższego uniwersału z dnia 8. Gru
dnie 1820 nadadź raczył Józefow i Franciszko
wi F o u a i l l o n  spelnihowi Neunzowskiey fa
bryki toWard-łC li. umuu wy eh „  L . t r . i i , ( 
d z i  e pod Nrtn, 5 i 7jt mieszkaiącemu , pięćłetny 
przywiley na wynalazek smachiny do płóksnia 
ziota nie tylko w górniclwach i .rzekach , ale 
także dla złotników bardzo użylecz.ney , które 
na sposób machiny na R en cie  używanej’, nrsa* 
dżoną iest i eo do istoty na tera zasadza się;, 
że nią bez użycia rnszey materyi iak wodv, w 
bardzo krótkim czasie złoto czyścić i bez wszel
kiego nawet nayuinieyszego ubytku otrzymać 
można , że .dwie osoby w jednym dniu więcey 
wyczyścić mogą , iak i5  osob na sposób dotąd 
zwykł y,  przez który równie iak przez smałga- 
inacyię żywem śrebrein zawsze przecie znaczna 
część odchodzi, i ' że nahoniec ta machina dla; 
swego prostego składu bardzo łatwo ułożyć i: 
nżyć dale się , mało kosztów przyczynia i przez 
swoią trwałość odznacza się.«

Nayiaśnieyszy Pan naywyższą uchwałą Swoi i 
z dnia i2. Sierpnia r. b. stosownie do prze
pisów naywyższego uniwersału z dnia 8. Gru
dnia 1820 nadadź raczył Michałowi E d e r  me
chanikowi w W  i e d n i u  przy ulicy K o trsk i e f  
(Rossau) pod Nrm. 27 inieszksiseemu , pięć- 
letny przywiley na wynalazek »tak zwanych ela
stycznych kół t do wszelkich poiazdów i wo
zów użyć się mogących , 9 osobliwie przy o- 
brotnych osiach i rozworach, bardzo użytecz
nych, któremi podczas nayprędszey iazdj na
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sisy grubszym t r u t a  kamiennym. i  na gościńcach, 
przyjemny i przy naycięższych ładunkach pro- 
porcy ionałnie daleko łatwieysży ruch osiąga się, 
c frobot i uszkodzenie bruku i gościńca uiurn.ie.y~ 
sza s i ę,  -a nalvoni.ec, wstrząsnieuie budynków, 
zbryzganie błotem i wzbiianie kurzu ile moi 
ności uchyla s|g,<?

Nayiaśnieysaj Pan -nBywyższą uchwałą z d. 
12  Sierpnia raczył Ludwikowi B - e s o z z i  .zegar
mistrzowi w W i e d n i u ,  przy niższe/ ulicy 
farney Nr. ,59. mieszkającemu , nadadź E.-rzywi- 
ley trzyletni stosownie do przepisów patentu 
z d. 8. Grudnia 18 2 " ,  a to na poprawę »piór 
kruszcowych do pisania , pięknieyszey iak do
tąd powierzchości, które nadto z  powodu znay- 
duiącey się sprężyny foęaąo selastycztiemi, daią 
się giąć podług, upodobania’, a zatem i .dla lek- 
kiey ręki służyć mogą, wrzescie gdy się robią 
na machinie , nie wiele kosztu ią.K

Noyiaśnieyszy Pas naywyższa uchw.alą z  
d, »2. Sierpnia r. b. ra c zy ł  Franciszkowi Sor- 

s r , garbarzowi w Ś. Katarina , w Cyrkule 
Pilznieńskitn nadadź prsywiley sześćletni,  sto
sownie do przepisów Patentu z d. 8. Grudnia 
1820 , a to na wynalazek i  poprąW0..s.-^białych, 
czerwonych i czarnych iucntów.,- które iuch- 
tom RossyysHiin - tak - *•_/» powierzchowno- 

, laaoteż co do ZApachu i mięs stośći w ni- 
czetn n:e ustępuią ,  a iako wcdotrwałe takowe 
ieszcze w dobroci przewyższają.«

Z  W iednia d. 3o. W rze tnia, -— Xiążę
M e t t e r n i c h - ,  Je g o  C. K. Apost. Mości Kan
clerz Domu , Dworu i S ta n ą , udał się dziś 
przed południem przez S a l c b u r g  i I n n s 
b r u c k  na Kongres do W ®  r o n  y. Ster Wydajała 
Spraw Zewnętrznych pod niebytnośćKanclerza 
Stanu,  poruczony został C. K. rzeczywysteinu 
Radcy taynemu, tudzież Stanu i Konferencyi, 
Baronowi d e  S t u r  m er.
S  _______ ~

■Kurs Wiedeński z dnia Września: Obllgacylc 
długu Stanu fi procentowe w M. K. 823/4. — Obli- 
gacyie na pożyczkę do wygrania przez losy z r. i8ao 
za 100 ZR. M. II. n 3 1 /a.— Obłigacyie na pożyczKę do 
wygrania przez losy z r, 182* za 100 ZR. M. K.' — 

— • —• Certyfikaty na pożyczkę z r. za 100 ZB.
w Jd.K.——. — Kurs na A u g s z b u r g  za 100 Bur.
 Uso. — Moneta konwenciTyna z» 100, 7/8.
—1 Ahcyic bankowe, iedna po SSy M. K.

w i a d o m o Ś € i  z a g r a n i c z n e
F r a n c j i  a.

—  Z  Paryża d. 3 . W rześnia. —  
Sprawa spiskowych w K o s z e l l i  ciągle 

się odbywa. P. C h a i x  d’ E s t » n g e  , obrońca 
iednego z oskarżonych, pokazał mały sztylet.,, 
który iako wolny mularz nosił przy sobie, na 
dowód-, iż samó noszenie broni nie okazuje ho-

miecznie 'Szkodliwych .zamiarów^ lecz że na 5®' 
gżących bron postanowiona iestkara od 16 do 2®° 
f r .  i odebranie broni ; musiał więc swóy szt/( 
lat złożyć w .Sądzie. -—  Adwokat M o c q d ® r' 
okazał 2 Nuir.era Ga z e 1 1  y C-o d z i e n  n e.y Ba
dowód., iak Dzienniki usiłuią podburzać czł°B

- yin!
w-y*

k ó w  Sądu p r z y s i ę g ł y c h  p r z e c i w  obwiniony®1’
.Sąd atoli .roztrząsnąwszy -okazane .numera , 
r z e k ł ,  iż .zaw.iernią ogólne zdania, a nie 1 ° '  
co P .  M o c t j u a r t  .przytobzył. Oświadczył 
obrońca , iż w numerze z d. 12 . z. m. **yr8 
ża wspomnioua Gazeta: Z b r o d n i a r z y  w®8 
nam n i e  b r a k n i e ,  l e c z  S ę d z i ó w ,  sU" 
m i e n i a  i t. d. Skończyło się naresz.c-ie 1,8 
ostępie.

—  -Z Paryża d. 6. W rześnia, —r  
Sprawa o spisek w R o s z e l ł i ,  czyli 

ces Węglarzy, tuż się .ukończyła. Dnia 5 . b-11̂  
.po północy nastąp ił wyrok sądu Przysięgły® 
wyrok <sądu karnego. Obrońcy -rozdali poprf ?” 
dnio Sędziom Przysięgłym treść obrony swo<® 
■klientów, a Prezes zapytał się obwiniony®^' 
czyli .nie mnią Jeszcze co dodać. B * r a d e t e 
ośwr dczył, iż nie ma żadnego związku ańi* 
spiskiem, ani z  B  o r be s e m. B o r i e s .  po^1®’ 
dział do Przysięgłych : »ŚłyszeIiś_cie Pas>0’,|S 
słowa Jeneiałńcgo Prokuratora , iż żadna 
mowa’ ńie wydrzs fi o r z ę s a  zemście pubb®f" 
ney. W  tych Słowach wyrzekł on naprzódei®/. 
wyrok , i  wskazał mnie iako sprawcę spisk0. 
Chętnie przyymć na siebie winę, którą inipr*/’ 
plsuie, ieśli tylko głowa moi a ,  kilku towar*/' 
szoin moim ż.ycie ocali.« — ■ jRelacyia Pre*®8* 
o całey sprawie trwała Ą godziny , w któr®/ 
podał Przysięgłym do jozstrzygnienia 27 zap/' 
■tań. Według stopnia winy podzielił 25 oskar
żonych na różne klassy. —  Po 6ciogodzinnylJ, 
namyśle, Przysięgli uznali , aż B a r a d e r ® J  
H e n  on,  Ga  ur a n ,  M a s s i a s ,  R u s e  i ośi®10 
innych, są niewinnemi. B a r a d e r e  chciałsfl0! 
wi ć ,  lecz mu nie pozwolono;, tak on , iflko 
in n i , zostali natychmiast wypuszczeni na wO 
ność. B o r i e s ,  P o m i n i e r ,  G o u Ł i n ^  
Pi& o u I k ;  aznani zostali za winny ch , a w sk®1' 
Iłu tego, sąd skazał ich na karę śmierci. 
p i  tl o n , lubo. za winnego .uznany, gdy ied®8̂ 
potem wyiawił cały spisek,  został wraz Z 
nemi 7  towarzyszami skazany na kilkoletnń 
zienie B o r i e s  chciał zabrać głos i pr° sl(, 
Preżesa ,.aby  go nie rozdzielał od 3 in°/c 

. współwinowayców. Jeneralny Prokurator 
niestosowność tey prośby, z powndu iiiżnk®'. 
czoney sprawy;  lecz Prezes obiecał wstflf  
się za nim u Prefekta pol icyi ,  za co B e r !  ■ 
■podziękował mu chwalił oraz iegó ludzko'1̂ ,, 
bezstronność w czasie processu. • Gdy —
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f  się obrońco w , .czy maią co do powledze- 
i chciał mówić P .  B e r y i l ł e . ;  .ale .ze :sinut- 
« *a!edwie -mógł .kilka słów wyrzec. B o -  

les i trzey lego towarzysze, -oh a zali wielką 
sP°hoyuość , ,gdy .im wyrok śmierci przeczyta 
®0-. Do obrońców , którzy ich otaczali , rzekł 

0̂ r t e s :  »Jestem wprawdzie młody., ’(in.a lat 
?7)i ale iu'ż -długo w woysku służyłem ( 12  lat), 

w Woynie nabyłem wytrwałości.® IJścishał po- 
.eRl przyjaciół..swoich., otoczonych żandarmami 

•dał się do .nich. Na iednega 7, nich kiwnął, 
^ał mu pierścionek , 'Szpilkę i zegarek,, mó- 
?c ■' »Dav 'te rzeczy N...™ bo znożeby mi ie

1

* »Day 'te rzeczy N..
' J rnno tego wieczora.® Dó P i a o u l s a  i f iu-

' Da, którzy nie lękali się śmierci, .ale rnszto 
™ n n io  .• __
«ze

nn|8 , pow iedzia ł: »Nie może inż bydź śna-
y ; hańba -ąnay-dnie -się w z b r o d n i , n i e  zaś 

 ̂ rosz to wan iu .«  P y t a ł  s ię  O B an a  M e r i l -  
j . ? u ! a ,gdy mu p o w i e d z i a n o ,  aż  s ię  -iuż odda-  

■ . powiedzia ł  o n i m :  - » W y b o r n y  c z ł o w i e k !  
em p e w n o ,  i ż  o n  w i ę c e y  c i e r p i  o d e m n i e .  D o

—  Z  Paryża d  1%, W rześnia. — •
Bąd w N " h t e s  wydał d. 7. b. m. wyr*n* 

na zbiegłych tamecznych spiskowych, Skaz-uisc 
®a  śmierć f i i t t n O a d s ,  D e l n a y e  i f ia m e -  
i o n ,  Poruczników z t 3go pułku liniiowegó, 
ta,dzież F o n r e  i  D u p u i s ,  byłych Of icerów;  
uwoluił zss Stanisława B-an-dry., obywatela 
' N a n t e s ,  bo się nie okazało , aby pozwalając 
dom u swego na schadzkę' spiskowym, wiedział 
o ich zamiarze i należał do zbrodni.

B o r i e s  i trzey iego towarzysze skazani 
ma śmierć aa knowanie -spisku w R o s z e l l i ,  
z trudnością dali się nakłonić obrońcomewciu® 
do odwołania się od .zapadłego wyroku. C o
fnęli potem podaną iuż  w tey  mierze prośbę 
przewidując., -iż .na nic się nie przyda i za
padły Wyrok zostanie potwierdzonym. .Jerre- 
aralny Adwokat Królewski B r o e ,  uważeiąc to 
za skutek ict rozpaczy , ile mógł przekładałam, 
-aby .nie zańięchali tego ostatniego środka; po
rozumiał się z Adwokatem B e r y i l ł e  i wezwał

r aczącego Vdrvokata G o f f  io  i e r e.s powiedział g o ,  aby się .udał do 'Osądzonych i  nakłonił ich 
a ° u l x ,  całuiąc go w .ręce : eOpuść WPan An 1 —(■>«.«■ n  J * -
toieysce; innym razem -więcey będziesz miałto

8*c*ęścia; my nie możemy uniknąć naszego prze
f -  1  —

f

Si

do ostatniey Instancyi. P-oszedł z  nim Kapelan 
więzienia*' O'adzeni-okazali wielką pobożność 
i Chrześcijańskie uczucia , lecz żadnym sposo
bem nie chcieli odwołać się od wyroku. ^Dzien
nik,  pod 'napisem G w i a z d  a,  donosi, iż  .od
wołanie podaney -Już prośby, ni® iesl formal- 
nem , a  nawet za -póżnam i  dla -tego nie będzie 
przyigtem.)

Ten sam Sąd , który wyrokował w  -spra- 
Bądźcie zdrowi.la —  Na przedo- w ie  -spiskowych w R o s z e l l i ,  sądził także (ia-

d^czpnj^ JJziękuię WPanu, -dziękuię.® Tenże 
8° u l x  powiedział; -»Serca rnoie ani sekundę 

■ ędzey ,]ie .biie.; nie żałuię. oyca mego., bo 
| .st -inęszczyzńą ; ale żałuię -tnoiey-biedneyiHiat- 
’■?'Ostatnie słowa B o r i e s a  do iego towarzy- 

**ów były : ^Siniało przyjaciele 1 Roz-staiemy 
? młodzi
śnieni posiedzeniu sądu przyniesiono Preze
s i  paczkę papierów., które udzielił Prokura

t o w i  Jeneralnemu. Ten zdaiąc o tern vspra- 
^ 1  oświadczył, iż w paczce itey znayduie się 
rnkowana lista spiskowych, i pod ich adres- 

,e 1 isty bezimienne pełne pogróżek, pisane 
do nich samych, tako teź do ich matek, 

i. t. d. W  niektórych-znaydowały się tyl- 
Wyrazy : »Sztvlet —  Krew żąda krwi —  

5* * r ć  —  Zbrodnia i t. d.« 'Prokurator Jene- 
8Iny i Prezydent policyi odebrali -także >po-

£*■
Sn

heśuiy iuż donieśli w Nrze- i  16, .gaz. nasz.) o- 
•skarżonycb p rz e z ‘Rząd wydawców -czterech tu- 
■teyszych -Dzienników (liberalnych. P o  wysłu
chaniu ich obrońców a Jeneral-nego Adwokata 
Królewskiego , wydał w mocy-wyrok. -Panowie 
Guy.! , wydawca K o n s t y t u ó y i ę n i s t y  i  F a -  
. r n i l lo i i ,  wydawca D z i e n n i k a  baj  d l o w e -  
jg o ,  zostali skazani na iednoroczne więzienie 
a zapłacenie -po ’5ooo franków tary  pieniężney; 
P .  : L a g r a c i ' e u x ,  -wydawca K u r y i e r a  F r a ń -  
c u z n . ie .g o ,  na óściomiesięczne -więzienie i  
3ooo franków kary pieniężney:; a P .  C i i s a -

-mUU....  ^    .... m o , wydawca -Dzieńnika S t e r n a k  na iedno-
d r u k o w a n y c h  listów imiennych spiskowych, miesięczne więzienie i s 000 franków kary pie- 

■°*tzncono po parterze w teatrze Włoskimąnię- miężney.. Oprócz tego dwom pierwszym Dzień- 
drugim- .i trzecim aktem <opes Ot h e l  lo . unikom -przez rok,  trzeciema -przez 6 miesięcy, 

tożł^ '    1 :- .-   ■»" rl,“ - a czwartemu przez 3 miesiące nie wolno do
nosić o .rozpraw.ci. Sądowych; wszyscy oraz 
•wydawcy muszą ponieść koszta processu sto
sownie lło postanowioney ‘kary. Nadto Nume-

fe  bezimienne pisma i .pogrożki, które o- 
a‘ ®li Sądowi. Tegoż samego <wieczora innó-

!°dło, z którego te -listy pochodzą^ iest nie- 
.̂ladoine, Jeneralny-Prokurator oświadczył, -iż 

te pochodzą -od K o m i t e t u  D y r y g u i ą -  
Liberalistów, a Pan B e . r v i l l e ,  Adwo- 

■ â > twierdził, -iż ,-pochodzą od -zapalonych Ro- 
lstói ' - ■ ■^  -v,.v. Z  . r e s z t ą - w s z e l k ie  ś le d z t w a  b y ł y  b e z -

^ssie Bert on a.
P(l,,Pcz*le‘ P °d o b n e -wypadki zdarzaia s ię  i  W

-ra zaskarżone, będą -zabrane przez Poficyią. 
‘Obnńcy ze strony oskarżonych, żądali objaś
nienia.rzeczy i dowodów; lecz przytoczono iia 
artykuł prawe «  druku, wyłączający w  p  ew-



484

n y c h  p r z y p a d k a c h  badanie i stawianie ś w id - 
hó w , a nadaiacy Sądom moc wyrokowania o 
duchu a dążności pewDych Dzienników. O* 
świadczono, iż 4 Dzienniki są w tym przy
padku , bo fałsz umieściły, a prawdę przeisto
cz y ły ,  di wzbudzenia w Francuzach litości ku 
B o r i e s o w i  i  wspólnikom iego. W  iednein 
tylko inieyscu napisały prawdę, która z bańbą 
Adwokatów iest następuiąca: i ź  n i e k t ó r z y  
m ł o d z i A d w o k a c i  t a k d a l e c e  z a p o m n i e 
l i  o p o w a d z e  u r z ę d u  s w e g o ,  iż c a ł o 
w a l i  c z ł o w i e k a  ( B o r i e s a )  s k a z a n e g o  
n a  ś m i e r ć ;  lecz iuż doniesiono ich Radzie 
Adwokatów > aby naganą i strofowaniem zostali 
nkarani. —  Wydawcy wsporanionych wyżey 4 
Dzienników odwołali się wprawdzie ,.od' zapad
łego wyroku, lecz musieli umieścić całkowicie 
inowę Jeneralnego Prokuratora i wyrok Sądu,  
które tylko w treści ogłosić chcieli. (Dono
sząc o tym wypadku, D z i e n n i k  R o s p r a w  
okazał się względnieyśzyin dla ukaranych kol- 
łegów swoich , aniżeli pisma Roialistowskie ; 
B  i a ł  a c h o rą  g i e  w , G a z e t a  C o d z i e n n a  i 
t. d.) Wydawcy 4 Dzienników i obrońcy ich 
przewidując zapaść maiący w yrok, D*e bvli na 
wieezoruein posiedzeniu Sądu i przy ogłosze
niu wyroku.- Naybardziey powstawał Jeneralny 
Prokurator przeciwko wydawcy R o n s t y t u -  
« y !i o n i s t y .  Wyrzucał mu, iż mylnie ogłosił 
zdawaną przez niego sprawę względem spisko
wych , aby przez to wzbudził dla nich godną 
kary litość 'i podał Sędziów w nienawiść pu
bliczną , wystawuiąc spiskowych iako bohaty- 
ró w  i ofiary, a Sędziów , iako morderców i 
katów ; oświadczył oraz, iż wydawca dążył do 
tego celu z taką zuchwałością i zgorszeniem , 
iż ten , kto nie był obecnym, nie mógłby mieć 
prawdziwego wyobrażenia ‘ z e c z y . ■

T  u r c y i a.
D o s t r z e g a c z  A u s t r y i a c k i  z d. 3o. 

Września donosi:
^Poczta K o n s t a n t y n o p o l i t a ń s k a  z d.

lo .  t. in. nie przywiozła ważnych powości.«
»f*oseł Angielski przy Porcie Otomańskiey 

Lord S t r a n g f o r d ,  wsiadł na okręt d. 6. t. 
ib. celem udania się do W a r n y ,  a ztamtąd 
przez B u k a r e s t  do W i e d n i a  (ou. Nr. i i 5 . 
gaz. n.) Doświadczywszy przez dwa dni że
glugi wielhiey burzy,  stracił był nadzieią , o- 
siągnienia prędko cela podróży swoiey, posta
nowił więc powrócić do K on s tan  t yno p o l a ,  
d. 9. t.'mv wysiadł zifowu na ląd. Lecż ieszeze 
tego sam-eg© dnia a dał się '« tę podróż lądem. 
( L o r d  S t r a n g f o r d ,  po trzydniowein zaba
wieniu się w B u k a r e ś c i e ,  stacął w W i e 

d n i u  w nocy z d. 25. na 26. z. ia; (ob.
1 1 7 .  gaz. n.)

Doniesienia z Z a n  te  ze środka Sierpnl8 
względem ostatnich działań woyskowych TureC" 
kich w M o r e i  i A l b a n i i ,  -zgadzaią się zU" 
pełnie z wiadomościami, które nas doszły p,er* 
wey z K o n s t a n t y n o p o l a ;  zgodność ta, zw8' 
żaiąc odległość mieysc i  różność źródeł, b)’ffl 

'prawie nie do spodziewania. Z  doniesień tycjb 
które wprawdzie wiele okoliczności zostaw01 
niewyjaśnionych, okazuie się na nowo,  
Ć h u r s z y d  B a s z a  wkroczył z L a r y s s y  
M o r e i  przez T e r m o p i l e  i wzgórza G®* 
r a ń n o s  i M e g  a r a ,  podczas, kiedy inne bot' 
pnsy z P a t r a s  działały przeciwko K o r y n t 0' 
w i i A r g o s .  O bitwie pod T e r m p p i l a ® 1 
nie wspominają wcale te doniesienia, równi® 
iak K o n s  t a n t y u o p  ol  i t a n s h i  e.«

»Względem wewnętrznego stanu pół**)'' 
spu w p o rze , kiedy woyska Tureckie naprz° 
posuwaią s i ę,  doniesienia z Z a n  te zawiei'#'? 
różne godne uwagi data. Zdaie się podług 
tychże , iż bezrząd doszedł do naywyższego st°" 
pnia w tyin nieszczęśliwym kraiu. C o l o c 0' 
t r o n i ,  opuściwszy korpus oblegający P a t r * s 
udał si? d o T r i p p o l i z z y  i tam wspólnie f  
D e m e t r y m  Y p s y i a n t y m  i B e j e m  M»i"- 
n y ,  ogłosi! Oświadczenie, że Rząd zd rad ź
oyczyznę. Na mocy tego oświadczenia 'uchwa
lono uiąć w moc swoię wszystkich członków 
Rządowych, tak zwaną Konstytncyia zawiesić, ® 
natomiast zaprowadzić Rząd ścisłe woyskow)'' 
Zarazteż przystąpili do uskutecznienia tey 
chwały, uwięziono 22 członków Rządu,  infc' 
dzy tymi znaydował się znanjr Arcybiskup z 
P a t r a s ,  który uchodził za głównego spraw®® 
powstania Greków; zaprowadzono go dc T r i '  
p o l i s y ,  gdzie go tylko iego poświęcenie z8'  
słoniło od wściekłości ludu i haniebney śmie1' 
ci. Resztę odsesłać miano inko więźniów d° 
H y d r y ;  słychać iednak, że niektórzy z n'c 
iako to :  L o n d o ,  T h a n o s ,  P  a pn d i am a 
d o p u l o  uciekli. U Ministra W o y n y  , C d '
1 e t i s , znaleść miano ogromne pieniądze , któf® 
się przydały właśnie powyższemu ' T r i n m r 1' 
r a t o w i .  Nędza kraiowa doszła iuż ostatnieg0 
kresu pod tymi woyskowyiui Rejentami. 
buią i  niszczą gorzey , od nayzaciętszegó U1® 
przyjaciela. To co jeszcze mieszkańcy urflt0' 
wali- dJa siebie, poczytują oni za swoię wł8* 
ność; łup zdobyty uprowadzaią w góry M a> 
t r o c k i e ,  gdzie albo utrzymać się, albo 
naymniey, iak naykorzysluiey kapitulować 
inyślaią.g

|\ed*kcyia. F. H ę z t t e r  a. — Drukiem 1, P i l  l e r n .


